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					Ta strona została uwierzytelniona.

Pocóż o Romę ma cię głowa bolić?

Dak Kotis zbity i jego gromada;

Med w domu własnym lubiący swawolić

Bójką wewnętrzną teraz sam się zjada.



Kantabr, wróg Romy odwieczny, nam służy,

Z hiszpańskim brzegiem skuty, choć tak późno —

I Scyta nie chce z nami bić się dłużej

Kiedy cięciwy łuków puścił luźno.



Nie pytaj czy tam ludy gdzie się skarżą;

I żyj dla siebie samego, wesoły;

Bierz, czem cię chwile bieżące obdarzą,

Na bok precz ciśnij poważne mozoły.







ROZMOWA.

IX.

 Donec gratus eram tibi.




HORACY.


Póki byłaś mi wzajemną,

Póki na łonie twem białem















Źródło: „https://pl.wikisource.org/w/index.php?title=Strona:PL_Ody_Horacyusza.pdf/89&oldid=2327081”


					Kategoria: 	Uwierzytelniona




				

			
			
		

		
			

		 Tę stronę ostatnio edytowano 7 wrz 2019, 20:42.
	Tekst udostępniany na licencji Creative Commons: uznanie autorstwa, na tych samych warunkach, z możliwością obowiązywania dodatkowych ograniczeń.
Zobacz szczegółowe informacje o warunkach korzystania.



		Privacy policy
	O Wikiźródłach
	Informacje prawne
	Powszechne Zasady Postępowania
	Dla deweloperów
	Statystyki
	Komunikat na temat ciasteczek
	Wersja mobilna



		
	





		

	
 

 

		
		

Przełącz ograniczenie szerokości strony







